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Premier lainteresował sie rewelacjami sen. Algajera j p i  i d u k n l k a  b . jr.
„tr.wwte drzwi” gen. MaciszewsKiegc Z a k o ń c z e n ie  a k c ji  k o s w e r s Y f e e j

m o g ą  s ię  z a m k n ą ć  la d a  c h w ila
w  kojach politycznych słychać,' w związku z iniformacjami sen. 

źe ztviża się do rozstrzygnięcia 1 Algajera. Duże zaniep&Kojenie za 
kwestia wysokich zarobków gen. panowało w kołach przemysłow- 
Maciszewskiego i towarzyszy w fa ców łódzkich, wśród których pier
bryce. Scheiblera i Grohmana w 
Łodz1. Miarodajne czynniki rzą
dowe otrzymały ł  Łodzi wyjaśnie
nia, które w wielkiej mierze po
krywa i ą się z informacjami sen. 
A lgajera o lukratywnych docho
dach „elity" gospodarczej w Ło
dzi.

P. premier Sławoj . Skłaakow- 
ski zainteresował się osobiście 
sprawą łódzką i odbyt na ten te
mat rozmowę z prezesem Banku 
Gospodarstwa Krajowego, gen. 
Góreckim. Rozmowa odbyła się we 
wtorek, 27 b. m., w Prezydium Pa  
dy Ministrów.

Uchodzi za zdecydowane, że wy 
dary będzie komunikat w  sprawie 
łódzkiej, prawdopodobnie przez 
Bank Gospodarstwa Krajowego. 
Bank ten, kieciy ujawniono zarób 
ki, „elity" łódzkiej, usiłował wywQ 
fać wrażenie, że stosunki panują 
ce w labryce Scheiblera i Grohma 
na nic go nie obchodzą, ponieważ 
fabryka ta jest formalnie własno
ścią prywatną. Rzeczywistość za
przeczyła możliwości utizymania 
tego stanowiska, opartego na fik 
cji i sprzecznego- z rozsądkiem

Gen. Maciszewski reprezeivtuje 
w faoryce łónzkiej od 4 lat za gro 
żone kapitały Banku Gospodar
stwa Krajowego oraz interesy 
skarbu państwa, Zadaniem gene
rała było „sanowanie" przedsię
biorstwa i latowanie pieniędzy 
państwowych, pożyczonych przed
siębiorstwu łódzkiemu w  okresie 
wysokiej komunktury, a idących 
w miliony złoiych.

W  tych warunkach nie może być 
dla Banku Gospodarstwa Krajo
wego rzeczą opojętną, jak gospo
daruje w  fabryce Scheiblera i 
Grohmana gen. Maciszewski i ja 
kie wydatki administracyjne ob
ciążają to będące w  okresie „sa
nacji" przedsiębiorstwo. Sprawa 
ta nie może być również obojęt
na dla rzą łu, jak nie jest obojęt
na dla opinii publicznej, ponieważ 
w grę wcitodzą tu pieniądze pań
stwowe.

Z wielu stron podnoszą '-god
nie, że gospdarka mandatariusza 
interesów państwowych w  fabry 
ce prywatnej powinna być szcze
gólnie wzorowa i oszczędna, osz
czędniejsza nawet aniżeli w przed 
siębiorstwie państwowym. Osz
czędność ta musi być zwłaszcza 
nakazem w  takiej fabryce, któią 
należy sanować, aby ocalić pie
niądze państwowe, pożyczone jej 
w nadmiernej wysokości.

W  Łodzi, jak nam donoszą, opi
nia publiczna oczekuje w  podnie
ceniu dalszego rozwoju wydarzeń

wiastek narodowo obcy jest bar 
dzo silnie reprezentowany. Sto
sunki, jakimi roznorządzał gen. 
Maciszewski w  Warszawie, były 
przemysłowcom łódzkim wysoce 
na rękę. Tu szukać należy przy
czyny, dla której j.abrykanci w

łodzi wybierali w każdym związ
ku gospodarczym gen. Maciszew- 
skiego na prezesa.

—  Generał —  mówili —  ma 
wszędzie otwarte drzwi.

Jak się zdaje, sezon „otwar
tych drzwi" gen. Maciszewskiego 
mija bezpowrotnie. Możnaby na
wet wnioskować, że drzwi te w ła
śnie teraz zamykają się z trza
skiem.

T e rm in y  u lg o w e  d la  r  e k tó ry c h  k a te g o ry j d tu ż n iK ó w
Jak juz donosiliśmy, w- najbliż

szych dniach ukaże się w Dzien
niku Ustaw R. F. rozporządzenie, 
które ustala zakończenie akcji 
konwersyjnej w  instytucjach kre
dytu krótkoterminowego.

Jak się dowiadujemy, ważniej
sze postanowienia nowego rozpo
rządzenia są następujące: 

Wrszelkie układy konwersyjne 
mogą by ć zawierane do dn. 31-go

Gen. Mola przenosi kwaterę do AvilaP o w s t a ń c y  w  A r a n j u e z l e
M a d ry t  o g a rn ię ty  p a n ik ą

S E W ILLA , 27. 10. N a  odcinku 
Illescos nastąpił wczoraj general
ny atak wojsk rządowych przy za
stosowaniu artylerii, tanków i 
samochodów' pancernych. Atak 
ten został wstrzymany przez a r
tylerię powstańczą. Ogólne stra
ty wojsk rządowych przewyższa
ją  1500 zabitych Wzięto licznych 
jeńców, '■n.

Z Oviedo donoszą, iż Gijon 
jest całkowicie odcięty od strony 
lądu i morza.

Kawaleria gem Varela posunę
ła się naprzód o 6 km , zajmując 
wioskę Torrejon dela Calzada, 
odległą o 25 km. na południe od 
Madrytu.

Główna kw atera w . Avila
BURGOS, 27. 10. Główna kwa

tera armii północnej gen. Moia 
zostaia w ostatnich dniach prze
niesiona z Valladolid do miejsco 
Wości Avila Przeniesienie kwate
ry głównej pozostaje w  związku 
z rozpoczęciem ofensywy na M a
dryt.

Zbom bardowane 
statki sow ieck ie

G IBR ALTAR , 27. 10. Samoloty 
powstańcze obrzuciły bombami 
stojące w  zatoce barcelouskiej 
dwa statki i wznieciły na nich 
pożar, —  Statki te zawierały

Zwraca uwagę fakt nagłego za
milknięcia madryckiej radiostacji 
„E A Q ‘‘, która między innymi na
dawała również komunikaty w ję 
zyku polskim. Prawdopodobnie 
stacja została zburzona w czasie 
ostatniego bombardowania stolicy 
przez samoloty powstańcze, które
go rezultatem było również znisz
czenie trzech bombowców' rządo
wych. Na uwagę zasługuje fakt, 
że lotnictwo wojsk rządowych o- 
statnio nie usiłuje przeciwdziałać 
nalotom eskadr powstańczych na 
Madryt.

Panika w  stolicy
W  stolicy’ wzrasta nastrój pani

ki, do czego przyczynia się fakt 
yypizdu członków rządu z rodzi 
nami w kierunku Walencji. Jedy
na wolna jeszcze droga z Mądry- 
tu do Walencji, jest dosłownie za
tłoczona Jcolumuami samochodów.

W Madrycie weaług doniesień 
ze źródeł powstańczych, odbywa
ją  się burzliwe zgromadzenia, na

których zwolennicy frontu lu do
wego zarzucają rządowi Largo  
Caballero, że zawiódł pokładane 
w nim zaufanie i n ie zdołał obro
nić stolicy. Nastrój paniki wzra
sta w miarę zbliżania się odgło
sów strzałów armatnich, które o- 
becnie słyszane są wyraźnie w ca 
łym mieście.

Anarchiści w  rządzie
Ubiegłej nocy odbyła się rada 

ministrów pod przewodnictwem 
premiera Largo Caballero. W e
dług krążących pogłosek na p03ie 
dzeniu rady ministrów zapadła 
uchwała obrony stolicy za p°mo- 
cą wszystkich rozporządzainycn 
środków.

W  Madrj cie krąży pogłoska, że 
rząd ulegnie rekonstrukcji. W e j
dą do rządu przedstawiciele na
rodowej konfederacji pracy orga
nizacji o charakterze anarchisty- 
czno - syndykalistycznym, która 
dotychczas nie chciała brać udzia 
lu w  rządzie.

października 1936 r., jako do 
. ostatecznego terminu. Układy  
I konwersyjne, zawarte do tego 
terminu, będą zatwierdzane przez 
komitet konwersyjny, o ile zosta
ną przesłane do banku skeepta- 
cyjuego do dn. 30 listopada 1936.

Układy konwersyjne, zawiera
ne ze spółdzielniami rolniczo- 
handlowymi łub z osobami współ 
obowiązanymi ze spółdzielniami 
rolniczo-handlowymi z tytułu zo
bowiązań, objętych postępowa
niem układowym na podstawie 
dekretu Prezydenta Rzeczypospo
litej z an. 14 stycznia 1936 r. —  
mogą być zatwierdzane przez ko
mitet konwersyjny, chociażby ich 
zawarcie nastąpiło po dn. 31-go 
października 1936 r„ o ile zosta
ną przesłane do komitetu kon- 
wersyjnego do dn. 31 marca 1937.

Po wygaśnięciu wyżej wymie
nionych terminów, komitet kon- 
wersyjr.y wyuawać może decyzje 
i orzeczenia co do winy dłużnika 
lub .nstytucji kredytowej jedynie 
w sprawach wniesionych najpóź
niej do dn. 31 grudnia 1936 r., a 
w sprawach układów konwersyj- 
nych ze spółdzielniami rolniczo- 
handlowymi i z osobami współ- 
obowiazanymi — do dn. 31 marca 
1937 r. I

Po upływie terminów do za
wierania układów konw'ei-3yjnych 
oraz do wnoszenia spraw do ko
mitetu korwersyjnego o uznanie 
winy stron w  niedojściu do skut
ku układu —  instytucje w ierzy  
ciclskie będą miałj swobodę w  do
chodzeniu swych wierzytelności 
rolniczych, które Dądź nie zostały 
objęte uk'adami konwersyjnymi, 
bądź też nie stanowią przedmiotu 
postępowania przed komitetem 
konw ersyjnym

Po upływie 3 lat przy układać i 
kon wersyjnych, zawartych przed 
dn. 30 listopada 1931 r., i po u- 
pływie 2 lat przy układach kon* 
wersyjnych, zawartych pc dn. 30 
listopada 1934 r., instytucje wie- 
rzycielskie uprawnione będą do 
pobierania od dłużników odsetek 
według następujących norm-

Przy układach konwersyjnych, 
zawartych z posiadaczami gospo
darstw wiejskich grupy „a“ i 
„b“ —  4,5 proc. w stosunku rocz
nym.

Przy układach konwersyjnycL, 
zawartych z posiadaczami gospo
darstw wiejskich grupy „c" —  6 
proc. w  stosunku rocznym.

Pomoc Skarbu Państwa dla in
stytucyj wierzycielskicn przedłu
ża snę na dalszy rok.

Wvrok w procesie wierzchosławicKim
8 s k a z a n y c h  — 4 u n ie w in n io n y c h

zaw ieszenie w  urzędow aniu
in s p e k to ra  Iz b y  S k a rb o w e j

KIELCE, 27.10. W  związku z , 
procesem radomskim, toczącym 
sie przeciwko Krzysztoiorskiemu

ładunek amunicji i były podobno j innym, dyrektor kieleckiej izby 
pochodzenia sowieckiego Statek skarbowej Tadeusz WOydat, za- 
z amunicją był również bombar
dowany przez samoloty powstań
cze w porcie Malaga.

Jeszcze dziś w  Aranjuez e
T E N F R Y F  A, 27.10. Zacięte 

wralki toczą się dziś od rana pod 
Aranjuez. Wojska powstańcze po
przełamaniu i dnie umocnion*, li- okręgowym sprawa przeciwko 
nu „poru, d< tarlj u godz.naęh re(j Stanisławowi Prus Wiśniew  
popołudniowych io  bram miasta,. skiemUi oskarżonemu przez dy- 
którego zajęcie pra.z powstańców rektora giełdy mięsnej w Wac-

wiesił w  urzędów aniu p. o. mspek 
tora kieleckiej izby skarbowej Ar 
tura Schwarza, który w procesie 
tym zeznawał jako świadek

TAR N Ó W , 27.10. Sędzia sądu 
okręgowego Pykosz. ogłosił dziś 
wyrok w sprawie przeciwko W ia- 
<łj sławowi Pankowi i 11 towa
rzyszom, oskarżonym o zajścia w 
Wierzchosławicach w  dniu 15 
sierpnia r. b.

Skazani zostali: Wojciech W o
dziński na 2 i pół roku więzienia, 
Antoni Hebda na 1 i pół roku, 
W ładysław  Panek, Kazimierz

Rzeźnik, Jan Pasek, Wojciech 
Mróz po jednym roku więzienia 
każdy, Jan Banas i Ignacy Rzeź
nik po 10 miesięcy więzienia Ka z 
dy, z tym, że ostatniemu zawieszo 
no wykonanie kary, Sta
nisiaw Maehota, Franciszek 
Szczepanik i Stanisław Duda zo
stali uniewinnieni. Co do Fran
ciszka Stępka, piokuratur zrzekł 
się oskarżenia.

Sensacyjne zeznania d. ayreniora rzeźni

N ^ w y żs ze  ceny za mięso
p ła c i k o n s u m e n t w  W a rs z a w ie

Wczoraj toczyła się w  Sądzie
i

spodziewane jest 
lub jutro rano.

dziś wieczorem 1

Proces Grzeszolskiego w apeheji
(Zakończenie 4-go dnia rozpraw y)

W  godzinach poobiednich wy
głosił przemówienie prokurator 
Sądu Okręgowego w Sosnowcu 
Wewiora, który popierał oskarże
nie- pierwszej instancji. N a  pod
stawie doskonale opanowanego 
pamięciowo całokształtu materia
łu, prokurator podtrzymywał po
szczególne tezy oskarżenia, szcze
gólnie podkreślając w  odpowie
dzi niejako obronie, że jednakże 
w stosunku do młodych Grzeszol- 
skich do ojca, dużo było kryty
cyzmu, a nawet nienawiści. Przy
pomniał, jak kiedyś w  związku ze 
znajomości' Grzeszolskiego ze 
Siaciwińską, Jerzy Grzeszolski 
chciał ojca zastrzelić. W  konklu
zji twierdził, że jedynie Grzeszol
skiego uznać należy winnym otru
cia i prosił o zawiedzenie wyro
ku

W brew  przypuszczeniom prok. 
Guszkow3ki, który pilnie notował 
sobte przemówienia obrońców, 
głosu w replice nie zabrał, wobec 
czego krótką replikę wygłosi, ja 
ko ostatni mówca adw Hotmoki- 
Ostrowski, podkreślając raz jesz
cze, ze orak jest absolutnie moty

wów zarzucanego Grzeszolskiemu 
czynu i nawołując sąd, aby 
strzegł się popełnienir nowej o- 
m.yłki sądowej 

Zamykając, przewodniczący za
powiedział ogłoszenie wyroku na 
jui.ro, o g. 1-ej.

Wychodząca z sali sądowej pu
bliczność podzieliła się wyraźnie 
na dwie g rupy : potępiających
zdecydowanie Grzeszolskiego-tru- 
ciciela i —  twierdzących, że jest 
on nie winien. Dyskutowano m, i. 
podniesioną przez obronę kwestię 
ewentualnego obciążenia dzie
dzicznego u samego Grzeszolskie- 

co mogło udzielić się zarówno 
dziecku 1

szawue, Jerzego Bułhaka, o znie
sławienie zawarte w  artykule wy
drukowanym w „Gazecie Rolni
czej", a krytykującym ostro dzia
łalność Bułhaka i zarzucającym  
mu, że „kurczowo trzyma się lu
kratywnego stanowiska", oraz, że 
istnienie giełdy w obecnych wa
runkach jest szkodliwe zarówno 
dla producentów, jak i konsumen
tów.

W  toku procesu sensacyjnie 
wypadły zeznania b. dyrektora 
rzeźni miejskiej i prezesa Rady

giełdy mięsnej, Paw ła Schoem- 
borna, który stwierdził, że w 
Warszawie płaci się najwyższe 
ceny za mięso przy najniższych 
cenach żywca, że w gospodarce 
giełdy ujawniono szereg nadużyć, 
przekupstw, tolerowanie hulanek 
urzędników i t. d., a dyr Bułhak 
nic, jako dyrektor giełdy nie zro
bił, by te niezarowe stosunki na
prawić.

Na podstawie takich zeznań 
świadków obrońca red. W iśniew
skiego, adw. Niedzielski wnosił o 
uniewinnienie oskarżonego, wo
bec przeprowadzonego dowodu 
prawdy.

Sąd Okręgowy zapowiedział o- 
głoszenie wyroku na dziś, godz. 12.

Z o s ta tn ie i c h w ili

A resztow ania  na S. G. H.
R e k to r  M ik la s z e w s k i u s tę p u je ?

FO,

W  godzinach wieczornych zo
stało ogłoszone przez policję, że 
wolno grupami, po 5 osób, po u 

Jerzemu i Luejm e, j: i Iziecau . przednim wylegitymowaniu się,
jego ze Staciwińską, zmarłemu na j 0pUazCzać uczelnie. Młodzież od- 
wodogłowie. powiedziała odmownie, podkreś-

Ponad to roztrząsano scysje łając, że wyjdzie jedynie na żąda- 
pomiędzy obroną a Kuezalską, nie władz akademickich i że bę- 
która zachowywała się agresyw- dzie nadal trwale walczyła o pra
nie specjalnie w stosunku do adw. aa  młodzieży narodowej. 
Zygmunta Hofmokl-Ostrowskiego j Wobec czego policja zaczęła u- 
a w  jednej z przerw wykrzyknęła suwać z gmachu studentów’ wy- 
w kierunku ławy obrończej: „Ja chodzących z auli na korytarz, 
nie wyjdę z tej sali, aż zapadnie Wielu studentów zostało zatrzy- 
wyrok skazujący!" Imanych i osadzonych w areszcie.

Liczba ich rie  jest dokładnie u- 
stalona, tembardziej, że „opróż
nianie" uczelni trwa jeszcze do 
chwili oddawania numeru pod 
prasę.

Rozeszły się pogłoski, które 
znalazły potwierdzenie w infor 
macjach kilku ajencji dzienni 
karskich, żc w trybiku rozmow > 
z nrn. ówiętosławskim rektor 
S. G. H. prof. Miklaszewski podał 
się do dymisji. M 'ad  om ość ta 
przyjęta została z entuzjazmem 
przez ogół zgromadzonych na 
uczelni studentów.

5 m ilia rdów  na lotn ictw o
Tysiąc samolotów bojowych buduje Francja

PARYŻ, 27. 10. Rada ministrów  
aprobowała dziś opracovany  
przez ministra lotnictwa Cot'a 
projekt, zmierzający do wzmoc
nienia francuskich zbrojeń lotni
czych. Koszty tego planu wynio
są 5 miliardów franków. Poprzed
nio już aprobowane plany budo
wy tysiąca samolotów bojowych i 
bombowych przystosowane zosta
ną do zmienionych wrarunków,

przez co zdolność bojowa" nowych 
samolotów wybitnie wzrośnie, 
Buaowa ich ma być przyśpieszo
na.

Łącznie z powyższym poważ
nym wzmocnieniem francuskich 
sił powietrznych czynniki woj
skowe przystąpią do Luaowy ca
łego szeregu nowych oraz do ro - 
większcn.a już istniejących lot

nisk.

Huragan na morzach Pćłiccnych
Rozbite okręty -  dzies ątki śmiertelnych ofiar
LO N D Y N , 27.10. Nad wybrzeża 

mi Wielkiej Brytanii szaleje hu
ragan o niezwykłej sile Burza o- 
siągnęła swoje maximum nad 
Szkocją, gdzie szybkość wiatru  
wynosi 140 km. na godzinę. Stra
ty, wyrządzone przez nawałnicę, 
są bardzo znaczne. Dotychczas za 
notowano 7 wypadKow śmiertel
nych z ludźmi.

Nawałnica uszkodziła 24 samo
loty, z tej liczby 20 na iotn sku 
w pobliżu Paisley.

N a wybrzeżu w pobliżu Argylls  
Hire fale w’yrzuciły zwłoki 5 ma- 
rjnarzy. Zdaje się, iż są to ofiary  
katastrefy paruwca szwedzkiego 
„Singoalla".

BER LIN , 27.10. Z wybrzeża mo 
rza Północnego nadchodzą wiado 
mości o ponownych gwałtownych 
burzach. Stacje obserwacyjne do
noszą o poważnych szkodach na 
wyspach i na wybrzeżu fryzyj
skim. Wzburzone fale wstrzyma 
ly w portach dziesiątki statków. 
Stacje radiowe odebrały liczne 
wołania o pomoc od statków’, za 
skoczonych przez burzę.

Statek - latarnia morska, stoją 
cy na kotwicy na morzu Północ
nym u ujścia Elby, został podczas 
szalejącej na morzu Północnym  
burzy wrywrócony siłą wiatru.

Istnieje obawa, że cała załoga, zło 
żona z 50 osób, utonęła.

AM STER D AM , 27.10. Burza na 
wodach Holandii spowodowała 
kilka katastrof. Parowiec niemiec 
ki „Schwaben" wpadł na mieliz
nę, mały statek handlowy nie
miecki „Grete Glad“ w odległości 
20 kim. od Ymuiden wskutek bu
rzy stracił ster. Również statek 
niemiecki „M aas" i duński „Es- 
bjerg" są w ciężkim położeniu, a  
czterej rybacy z łodzi rybackiej 
holenderskiej z Ymuiden, zato 
n cli.

B. prem er Kozłowsk*
zaprzecza

W prasie stołecznej ukazała się 
wiadomość, jakoby b. premie* 
prof. Leon Kozłowski miał wystą
pić z grupy posłów i senatorów 
Małopolski Wschodniej. Obecnie 
p. prof. Kozłowski nadesłał do 
prusy lwowskiej ośw ladczenie, w  
którym zaznacza, że żadnego wy
stąpienia z grupy nie składał.

Jednocześnie p. premier Kozłow 
ski oświidczył, że winnych rozeie 
Wanta tjch wiadomości pociągnie 
do odpowiedzialności sądowej.
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